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Przed ogłoszeniem terminu glosowania.
Opole, 17 lutepo. BHarotlnjiie nrędzyKO- 

Jn irnirze kolii lioninnlknjtj, że oqtoHzenle 
termina glosowania nastąpi w najbliższym 
czasie.

Znowu 'eden!
Zabrze, 17. lutego. Międzysojusznicza Komlsya 

zawezwała pomocnika policyjnego Schikora do opusz­
czenia terenu plebiscytowego. Ńie wiadomo, co Sch. 
zawinił, w każdym razie nikt po tym piesku arc/haka- 
łystycznym nie zaręczę.

Nowe wydalenia z Górnego Śląska.
Bytom, 17. lutego. Paryski „Temps“ donosi, iż 

Międzysojusznicza Knmisya postanowiła wydalić z G. 
Śląska 7 redaktorów niemieckich gazet, ponieważ upra­
wiali prowokującą agitacyę. Dalej Międzysojusznicza 
Komisya wydali 30 niemieckich polityków i dziennika­
rzy za takie same sprawki

Konsulat niemiecki przekupuje emigrantów 
górnośląskich.

Warszawa, 17. lutego. (Pat.) Kierownik ko­
mitetu Zjednoczenia Górnego śląska z Polską w roz­
mowie z przedstawicielami prasy stwierdził, że konsu­
lat niemiecki w Warszawie usiłuje przekupić em gran­
tów górnośląskich, zamieszkałych w Polsce, aby gło­
sowali za Niemcami. Istnieją dowudy na to, żt kon­
sulat obiecał wypłacić każdemu emigrantowi po 2000• ________  /

Umowa polsko-rumuńska.
Paryż, 17. lutego. „Petit Journal“ donosi, że w 

Bukarest. * dokąd uda się minister spraw zagranicz­
nych książę Sapieha, zawarta będzie umowa wojskowa 
oraz sojusz oopomy m ędzy Polską a Rumunią.

Polska a mała enlenta.
Paryż, 17. lutego. Dzienniki francuskie nawią­

zując do przyjazdu Benesza i jego spotkania s:ę z mi­
nistrem Sapiehą piszą o możliwości utworzenia „malej 
ententy“. Niektóre dzienniki donoszą, że dr. Benesz 
odbvł już z mimstren Sapiehą konferencyę na ten temat.

Pożar w gmachu prezydyum śląskiego 
w Wrocławiu.

Wroclaw, 17. lutego. Wczoraj rano powstał 
pożar w gmachu naczelnego prezydenta śląskiego. 
Ogień zniszczył urządzenie biur mieszczących się na 
czwartem piętrze. Spaliły się wszystkie papiery doty­
czące regulrcyi Odry oraz. oddziału mierr‘czego.

Niemiecko-czeska umowa gospodarcza.
Berlin, 17. lutego. Prowadzone od końca sty­

cznia układy gospodarcze z delegatami częskimi zo­
stały zakończone pomyślnie. Przyszło do porozumie­
nia w sprawie wzajemnej wymiany towarow jak che- 
tmkałów, maszyn itd. Dostawy węgla zostały powięk­
szone.

0 przeszukiwanie okrętów za bronią.
Berlin, 17. lutego. Wypadek w porcie szc cciń- 

sldm, wywołany przeszukiwaniem okrętów za bronią 
przez komisyę koalicyjną, nie został dotąd zażegnany. 
Niedawno ttmu do Szczecina przybyła podkomisya 
międzysojuszniczej komisyi kontrolującej obstaje przy 
żądaniu przeszukania za bronią 40 do 50 proceru ła­
dunków przeznaczonych dla okrętów wypływających z 
portu, choćby nie było podejrzenia, iż zawierają Ircń 
ł materya* wojenny. Rząd niemiecki jest zóania, iż żą­
danie komisyi koalicyjnej sprzeciwia się traktatowi wer­
salskiemu, wobec czego wniesiony zostanie protest.
Orgsnîzacye ZuiZi o du przeciwko nacszyditom.

Essen, 17. lutego. Odbyła sie tu konfereivya za­
rządów czterech organizacji górniczych, na której oma­
wiano sprawę nads ycht. Postanowiono wypowiedzieć 
nmowę dotyczącą nauszycht tak, że począwszy od dnia 
UL maori 1.1X7-:kíůiií fliracy sídobčiyiário,.Kjř

marek niemieckich. Miarodajne czynniki pc’skie wysłały 
w tej sprawie interpelację uo Koalicyi.

Nemiedtie plotki o Górnym Śląsku.
Wiedeń, 17. lutego. „Wiener Alittagcag.“ przy­

nosi kłamliwe wiadomości jakoby władze koalicyjne 
na G. Śląsku otrzymały z Paryża polecenie przesunię­
cia w ostatniej chw li terminu plebiscytu ra G. Śląsku 
aż do zupełnego wyjaśnienia położenia politycznego w 
Europie. Gazeta ta wciąga z tego wniosek, że gdyby 
Niemcy nie chciały spełnić wszystkich żądań Koalicyi, 
Polska na rozkaz Francyi obsadzi G. Śląsk i nie do­
puści wcale do głosowania.

Międzynarodowy Związzk Robotników
a sprawa Górnego oląstta.

Berlin, 17. lutego. Dzienniki niemieckie dono­
szą, iż 20. b. m. zbierze sie w Berlinie komitet mię­
dzynarodowego Związku robotników zawodowych. 
Komitet ten ma zbadać sprawę G. Śląska z punktu 
widzenia interes w robotniczych. W obradach komi­
tetu wezmą między innymi udział Jouhaux, Baldosi i 
Shaw.
Zetrrire demonstracyjne w sprawie G. Sląskc.

Berlin, 17. lutego. Wszechniemcy urządzili w 
Berlinie zebranie demonstracyjne w sprawie G. śląsra. 
Poseł do parlamentu, Leveranc, dowodził, że Polskę 
trzel a podzielić na ncwo, a Górny S ąsk zatrzymać 
przy Prusach, w celu cdebrai ia w przyszłości zrabo­
wanych krajów — Plany zaborcze zdradzają najjaskra- 
wiej bzik polityków niemieckich. •

Konferencya w snraure pomocy dli Austrii.
Paryż, 17. lutego. Dziennik „Pans Midi“ dono­

si. że pod przewodnictwem ministra Loucheura odbyła 
się tu Konferencja w sprawie udzielenia pomocy finan­
sowej dla Austryi- Jak słychać, w naradach brali 
udział zastępca rzędu austryackiego oraz zastępcy kil­
ku banków paryskich. O wyniku konferencyi nic nie 
wiadomo.

Dr. Benesz o ceiadi swej podróży.
Paryż, 17. lutego. Czesi i minister spraw zagra­

nicznych oświadczył korespondentowi „Journaiu“, że 
przyjechał do Rzymu j Paryża, aby się mndz porozu­
mieć z Koalicyą w sprawie udzielenia pomocy Austryi. 
1 o będzie także celem jego podróży do Londynu, gdzie 
pozatem zamierza zawrzeć układ handlowy angielsko- 
czeski. *

Delegacya grecka na konferencyę londyńska.
■i r y ż, 17. lutego. Do Paryża przybył prezydent 

nj listrow greckich Kalogeropułos na czele delegacyi, 
składającej się z 23 osób. Po kilkudniowym pobycie 
w Paryżu wyjedzie delegacya grecka do Londynu. Pre- 

ydent ministři w oświadczył pewnemu korespondento­
wi dziennika „Petit Parisien“, że jest nieprzyjacielem 
polityki Veuizelosa, mimo, że uznaje traktat pokojowy, 
zawarty w Sevřeš. Minister jest zdania, że tizeba do­
trzymać to, co się podpisało. Istnienie Grecyi zależne 
jest cd poparcia Francyi i Anglii. Rząd grecki n.e 
utrzymuje żadnych stosunków z Niemcami.
Zabieg! około utworzenia nowego rządu 

szwedzkiego.
Sztokholm, 17. lutego. Król szwedzki zleuł 

Brantingcwi masyę utworzenia nowego rządu. Bran- 
ting atoli nie przyjął misyi. Wobec tego zwrócono się 
do dawniejszego prezydenta mii îstrow szwedzkich ad­
mirała Arwida Lindmanna, który również dał odmo 
wną odocwiedż. Trzeci z rzędu kandyoat na prezy­
denta mi liśtrćw szwedzkich rcwmeż nie przyjął za 
ofiarowanej mu misyi utworzenia ncwego rządu.
Powodzenie rosyjsktót koiiirrewoiucyonlstów

Paryż, 1Ó. lutego. Według pewnej wiadomości z 
Pckmu, rcsvjscy kontrrewolucyoniśc, pod przewodnic- 
tw-m hraliego Urgenia zajęli mias’o Lrga. Wojsko 
chińskie refa kg wskutek tego w kierunku północno- 
Y/acáodQů*.

»Niemcy muszą zapłacić« 
cowledzłał angielski premier Lloyd Caorgc! Gdy 
n.e uczynią tego, czeka ich nowa wojna! Jeżeli 
chcesz iść na rzeź,

Głosuj za Niemcami!

Poiąt£i’cie Górnoślązacy?
Jak W«s {Niemcy krzyw Jz 1J!

Na górnośląskim terenie plebiscytov'ym Lylo 
z początkiem roku 1920 — 113 notáry uszów. Z łych 
Dvło 111 Niemców, a tylko 2 Polaków, to jest 1.8%. 
Nawet według sfałszowane] statystyki pruskiej lu­
dność polska na terenie plebiscytowym wynosi 
przeszło 60. o. Przy równcuprawnionlu obu tu.ro- 
woścl Polacy powinni mieć 62 notaryuszów. .Aają 
więc o 60 procent za mało. Czy to jest sprawiedli­
wość? A dlaczego tak jest? Bo Niemcy boją sie 
Polaków, by sie n!e upominali o zrabowane swoîe 
prawa.

Pamiętajcie o tern — Górnoślązacy — przy gło­
sowaniu!

Komun a świat.
świat dziwił się, że ta Rosya, która pr^ed wojną 

obawuła diunie w.cki najskra,niejszy antysemityzm, 
kt ra wyrata wyjątkowe ustawodawstwo przemv ży- 
dustwu w każaej dziedzinie pracy, która ws/.ęuzie 
nakładała na zyue żydaw „numer us clausus“ - 
tak łatwo pozwoliła opanować się przez komun.etów 
z Brcnstemem i Lenin m na czele.

lcm więcej świat dziwił się temu, że naród rosyj­
ski, u ktorego na zewnątrz rehgia siała się podstawą 
życia, którego rei.gijnosc przeradzała się zbyt często 
w sek larstwo, który swe życie społeczne, rolzume 
wogole codzienne poddawał pokornie pod niepodziel­
ny wpływ duchowieństwa — biernie i obojętnie patrzał, 
j: k bolszewicy cerkwie zmieniali w magazyny, kasar- 
nie, kina, teatry, dumy zaoawy i karczmy, jak zniewa­
lali naczynia święte, rabowali skaiby cerkiewne i oez 
protestu przyjmował nasła bezbożne, biorąc udział w 
orgii tam, guzie niedawno korzył sie przed Majestatem 
Bo. ym.

Ji zeznaczerie dziejowe chodzi różnemi drogami. 
Widoczni' Bóg musiał przeprowadzić naród rosyjski 
przez taki czysuec, by mógł spełnić misyę, którą mu 
wyz. aczono.

Pr~ed wojną naród rosyjski żył w podziemiach. 
Mężczyźni, kobiety i dzieci łączyły się w tajne rewolu- 
cy .le kułka i kołcc. ka, zwią-ki tajne wytwarzały tajne 
rządy i lui rosyjski przyzwyczaił się ulegać rozkazom 
poiw jnej władzy: carsk’ej, jawnej, — rewolucyjnq, 
tajnej. Rosyamn wychowywał się w atmosterze nie­
zdrowej, gdyż podwójnej, dwulicowej, obłudnej i peł­
nej wstrętnego komenyaisiwa. 'lem ohydniej sprawa 
przedstawia się, gcy się zważy, kto tym ruchem kiero­
wał.

Niestety tak jak na czele carskiej Rosyi i właoizy 
stan.li Niemcy i p.zechrz'y, gdyż przecież rodzina car­
ska, to niemiecki ród, a na czele wojska, irzęrtów, mi- 
niittrstw, otoczenia dworu carsFego, policyi, szkolni­
ctwa i wogólt wszysikich ważniejszych pos erunkow 
stawali w Rosyi prawie zawsze Niemcy z Kurlandyj 
lub kolo [iści, którzy przyjmując prawosławie, czynili 
to ty.ko dla ułatwienia sobie swej działalności — tak 
w podziemiach, na czele rewolucyjnej roboty, stanęli 
z, owu przeważnie żydzi, wyzyskując łatwo głupotę, 
łatwowierność i lekkomyślność Rosya. na

Ol aj ci, jawni i podziemni władcy Rosyi pracowali 
wspólnie. Carska Rosy a wiedziała dokładnie, co czyni 
i zamierza Rosya podziemna i v'zajemnie podziemna 
wiedz'aîa dobrze, co się dzieji w carskiej policyi i u- 
rzędach. Wzajem nawet naradzano się, którego Rosya- 
ni a należy wysuwać na czoło rewoluryi, którego zaś 
pos.at na śmierć pad szubienicę. W pracy tej »łączyły 
się dwie bratnie cuzze: cnziieciia i ŁjAoSraka.



1 dlatego też, gdy przyszła rewolucya, tak łatwo 
op?rt )wano z jednej strony władzę, z drugi**] strony 
bumy. Dlatego tak łatwo wyzyskują koitiûniSci Ciem­
notę ludu rosyjskiego i do dzisiaj utrzymali się przy 
władzy.

W ostatnich jeunak czasach puczęło się cos psuć 
w bolszewick m raju. Mimo to, że wyrżnięto miliony 
ludzi, miliony wysłano na śmiirć od kuli na polach 
bitew, miliony inteligencyi i robotników i chłopów do­
prowadzono wprost do stanu niepoczytalnego, zabito 
w nich myśl, rdigię. poczucie cnoty. ludzkości, rozu­
mu, zezwi rzęcono i ogłupiono całe masy — mi.no te­
go dus/a rosyjska poczyna budzi się, wstawać iakoby 
z letargu.

Naprawa poczyna się od budzenia się silnego du 
rha religijnego. Ten sam pop rosyjski, którym jeszcze 
niedawno poniewierano na rozkaz bolszewicki i które­
go doprowadzono do .'krajnej nędzy i upadku, stał 
się obecnie szanowanym. W chatach, po lasach, w rui­
nach odprawia się nabożeństwa, a lud korzy się orzed 
ßcg en,, niedawn d jeszcze zapoznanym i prosi o zmi­
łowania.

Pierwszy zerwał się do walki z bol»zewizmem ro­
botnik. Ale przegrał. Teraz zrywa się do walki o 
wolność wieś i miasto wspólnie Posłowie rosyjscy 
na estatniem zebraniu swojem w Paryżu uchwalili wy­
dać bezwzględną walkę cicmiężycielom narodu rosyj­
skiego Lud zaś modli się, kaja, pokutnie i czeka zmi­
łowanie.

I o dziwo ! Już nastąpił podział. W obronie wła­
dzy bolszewickiej stają Niemcy. Podczas gdy w Pary­
żu większa część posłów rosyjskich obraduje nad oca- i 
leniem swego narodu, w Berlinie gromadzi się mała ' 
garstka zwolenn.ków bolszewiziru, nieliczni posłowie 
rosyjscy, zwolennicy monarchizmu, i starają się w za­
rodku podciąć robotę wolnościowy przy pomocy Niem­
ców i Żydów.

Tak w sprawach rosyjskich wewnątrz Rosyi. jak na 
«renie polityki zagranicznej, na konfercncyi pokojowej 
w Rydze, w czasie obrad gospodarczych w Londynie, 
Brukseli lub w Genewie — wszędzie wyczuwać się daje 
ścisłe porozumienie obu l^ądów niemieckiego i bolsze­
wickiego, ściśle z sobą spokrewnionych i złączonych 
I kto wie, do czegoby świat doszedł, do jakiej doszło­
by jeszcze burzy, gdyby machinacycm tych dwu żywio­
łów nic przeciwstawiła się siła moralną i materyalna 
całego świata.

Tysiące nizedników wydala rząd niemiecki 
z braku pieniędzy.

Tych zgłodniałych Niemców naśią nam na Gór­
ny Śląsk.

Oni zajmą najlepsze miejsca, a ty Górnoślązaku 
będziesz znów obywatelem II. klasy. Czy chcesz, 
aby się tak stało?

Czy chcesz, aby tob? pomiatano?
Jeże.i tak, to

Głosui za Niemcami!

Zdrowotność w Polsce.
I rasa niem.eck? alarmuje opinię publiczną, że Pol­

ska jest obecnie g liazdem i nitbezpiecznem źródłem 
zakaźnych chorób. Wymysł ten i oszczerstwo jest ten, 
bard iej nieuczciwem i świadczy tern więcej o braku 
etyki i choćby najzwyklejszego poczucia prawdy w du­
szy dziennikarzy niemieckich, że przecież misye sani­
tarne amerykańskie wielką część swoich zasobów, prze 
znaczonych do Polski, oddają właśnie Niemcom dl? 
ratowania diieti niemieckich przed śmiercią z powodu 
chorób, których źródło właśnie w wycieńczeniu i bra- 
■M odpoiności z powodu złego odżywiania się.

W Niemczech karmi rząd swoich obywuteli samem i j 
„ersacami“, margaryną, tłuszczami roślinne mi, mlekiem 
sztuc ącm, mało odżywczem i źle spreparowanym i in­
nymi środkami zastępczymi często bardzo szkodliwymi. |

A przecież niedawno w odezwach do narodu i w 
błaganych prerbacn do świata wołali Niemcy do wszy­
stkich w około o ratunek dla swych dzieci schorzałych 
i zgłodmuych, urządzali "lnie dżiednne, składki publi­
czne i jadłodajnie.

A w Polsce ? W Polsce dziecko ma podestatkiem 
mleka, tej podstawy wyżywienia młodzieży. W Polsce 
upi każdy masło naturalne, dobrą mąkj i kas*.ę, bez 

Lartki doste ,ie dostateczną ilość mleka i zdrowego po­
żywienia Polska wiele cukru wysyła za granicę i jeśli 
nie pozwala na wyrabianie ciastek i niemieckich „ku 
dren“, to dlatego, że uważa je za zbytek.

To prawda, jak długo Niemcy panowali w czasie 
kupecyi w Polsce, tak długo szerzyły się choroby za­

kaźne, Polacy ze wstrętem jedli „ersace“, gdyż Niemcy 
zdrową żywność wywozili do swego kram.

Z chwilą zaś, gdy Niemcy ustąpili, Polacy wzięli 
ij bardzo energicznie do wymiatania właśnie iych cho­

rób, które Niemcy przenieśli. Ksiązę-Biskup krakowski 
zorganizował misyę sanitarną, która objtzdzała całą 
Polskę i ratowała zakażony lud polski niemiecką chc 
robą szczególnie weneryczną. Profesor uniwersytetu 
dr. Oooiewsld spełnił to zadam** w całej pełni, czego 
najlepszym dowodem, kt misy* sariiama :ostiia roz­
wiązaną.

I to przyzuić musimy, że w pracy tej petncgli 
P ilsce wielce skutecznie Francuzi, \merykan.c, AngU- 
% i .u* naród*. Przecież nie otożna ryło

w Polsce szybko nadrcbic tego, co Niemcy zepsuli 
i zrabowali.

Ale dzisiaj ? Dzisiaj odetchnęli już Polacy po pa­
nowaniu niemieckiem. Maja własne fabryki lekarstw w 
Łodzi, Warszawie, Krakowie i innych miejscowościach, 
które obfitują w potrzebne surowce, bo daje im je zie­
mia polska. Prof. dr. Nowak w Krakowie prowadzi 
olbrzymi, prześlicznie urządzony zakład Pasteur-., któ­
ry dostarcza dostateczną ilośt lekars,w i środków za­
radczych przeciwko zakaźnym chorobom

Z Niemiec Polska niewiele sprowadza lekarstw i to 
ich boli. Z Niemiec wycnodzą do Polski tylko środki 
trujące, któreroi piekarze żydowscy truć usiłują Pola- 
kcw Ostatnie zarządzenia ministerstwa zdrowia i su­
rowe, bardzo surowe przepisy, ubiiy tę niecną robote.

Lekarze pdscy, to ludzie pełni poświęcenia i ofiar­
ności. Nigdzie może w dzisiejszych czasach nie pra­
cują lekarze tak bezinteresownie, jak w Polsce. Kuniki 
i szpitale polskie w Krakowie, Poznaniu, Warszawie 
lub we Lwowie pizyjmują pacyetóów bezpłatnie a pro­
fesorowie przeprowadzają tysiące operacyi bez żadne­
go wynagrodzenia. W Polsce nie ma dzisiai miastecz­
ka, gdzie nie byłoby szpi.ala, lekar > jest dostateczna 
ilość a obywatelstwo polskie na wsi ofiarowało w ty­
siącznych miejscowościach wiejskich swe dworki na 
zakłady rekonwa-escyjne dla tych, których w czasie 
okupacyi niemieckiej i wojny zakaziły właśnie choroby 
z winy niemieckiej.

Najlepszym dowodem tego, że w Polsce nie brak 
tanich lekarstw jest to, że prasa urzędowa polska no­
tuje ciągle coraz to nowe koncesyw na apteki, nada­
wane zawodowym fannaceutom.

Prasa niemiecka igra z gniewem Bożym. Niech 
się strzeże !

Zapłacenie 226 miliardów w »locie, 
to nędza 1 śmierć głodowa dla Niemców! Jeżeli 
chcesz, by twe dzieci umierały z głodu i przekli­
nały ciebie, to

Głosu1 ra Niemcami !

POLITYKA.
POLSKA.

Dnchr>w1efís*wo ćyecez/i krakowskiej Górnemu 
kąskowi.

Duchowieństwo dyecezyi krakowskiej przez usta 
delegatów, zebranycn w Krakowie w dniu 10. lutego 
1921, drogim i zacnym rodakom błogosł. Czesława i 
błogosł. Bronisławy, których relikwie spoczywają w 
Krakowie, obok grobu św. Stanisława, przesy'a serde­
czne pozdrowienie i wyraża cześć i hołd za wierność 
dla świętej wiary katolickiej i za miłość ku wspólnej 
polskiej Ojczyźnie. Z utęsknieniem wszyscy oczekuje­
my chwili, gdy Stary Zygmunt z Wawelu polskiemu 
Górnemu Śląskowi będzie wydzwaniał hymn zwycię­
stwa sprawiedliwości i radości, że katoLcki lud gór­
nośląski złączył się z katolicką polską Macierzą. — 
Szczęść Wam Boże przy alebiscyde !

Pokojowość Polski.
Dtpesrta z Moskwy podaje, że głównym celem rzą 

du polskiego jest zapewnienie trwałego pokoju Rząd 
polski stara się wejść w ściślejszy stosunek z państwu- i 
mi, z któremi posiada interesy łączne. Ośw.adczenie 
powyższe o celach i zamiarach rządu polskiego depe­
sza sowiecka kończy zapewnieniem, iż w najbpzszycb 
dniach powinno nastąpić zawarcie pokoju w Rydze

Trwałość pokoju wersalskiego zależy od istnie­
nia Polski.

Agencya Havasa dorosi: Omawia ąc w „Revue de 
deux Mondes“ wizytę Piłsudskiego, Po.ncare pisze że 
trwałość pokoju wersalskiego jest jeszcze niepewną i 
kruchą j opiera się na istnieniu niezawisłej i potężnej 
Polski Litrygi niemieckie, prowadzone w Gdańsku i 
na Górnym Śląsku od chwili, gdy zaczęto wprowa 
dzać w życie traktat wersalski, wskazują, że Niemcy 
starają się przez osłabienie Polski naruszyć niezupeł­
nie jeszcze zmontowane podstawy nowej buropy. Pa- 
raLżowane w tych ruchach nad Renem z powetn wyż­
szości wojskowej mocarstw sprzymierzonych Niemcy, i 
starają się zapewnić sobie na wschodzie korzystne wa- 1 
runki na przyszłość. Gdyby Polska została zmiażdżo­
na, nadesziaby chwila, w której Niemcy zwróciłyby się 
przeciwko Francyi.

Chcą należeć do Polski.
Mieszkańcy miasta Radoszkcwice. ziemi wileńskiej, 

w powiecie wilejskim. położone w straně neutralnei. 
zwrócili się po íaz trzeci do rządu sejmu Rzeczypospo 

litej z prośbą o przyłączenie ich do Polski. Doma­
gają się tez wmieszania się rządu polskiego w tym 
kierunku, by władze sowieckie uwolniły bezprawnie a 1 
resztowauyrh mieszkańców Radoszkcwic i by wycofały 1 
stamtąd bezprawnie tam kwaterujące swe oddziały woj 
skowe

Stosunki polsko - węgierskie.
Polski p :dfackretarz samu Kirdunaier w roemowk 

z przrcotawiceiami p*asy węgierskiej powiedział, ze 1 
polsko-węgierski układ handlowy, który został podpi 
sany, będzie trwałą po istawą przy? łych stocunkow I 
^OQvodarczycb między obu pa listwami Itooe tego re- 1

produkeya obu panst«' uzupemta się wzajemnie, sto 
i surki między Polską a Węgrami bęc’ą w przyszłości co 

raz ściślejsze, zwłaszcza, że par stwa te nie maią mię­
dzy sobą żadnych sporów poktycznych

GDANSK.
Rokowania polsko-gdańskie.

Program rokowań polsko-gdanskich, ustanowiony 
z przybyłym z Gdańska do Warszawy 15. bm. prze­
wodniczącym rokowań ze strony gdańskiej, senatorem 

1 Jewelrwskim. jest nąstępujący: Dnia 17. bm. uroczy­
ste otwarcie rokowań w gmachu jirezydyum Rady mi­
nistrów w Warszawie, gdzie też w piątek o god.. 10 
ra io odbędzie się wspólne posiedzenie wszystkich ko­
misy i komunikacyjnych. W sobotę odbędzie się w 
Gdańsku w wielkiej sali senatu gdańsk*ego zebranie 
kotnisyi poi tycznych.

Utrudnianie organizacyi szkół polskidi.
Na posiedzeniu sejmu gdanskiego w dniu 15. bm. 

poczęły się obrady naci wnioskiem Koła Polskiego w 
spiawie zakładania szkół polskich na obszarze wolne­
go nuista G laiska. Wniosek uzasadnił poseł Kuh­
nert. wskazując na uposledzci îe ludności polskie, na 
pclu szkolnictwa w Gdańsku. Przedstawiciel socyali- 
stów niezawisłych popierał stanowisko i żądania po­
słów pol=Kich. Przy głosowaniu nad wnioskiem pol­
skim, który w myśl uchwały konwentu seniorew miał 
być odesłany do komisyi szkolnej, okazał się brak kom- 

I pletu. Głosowanie więc ma być powtórzone na naj- 
bliższem posiedzeniu.

Agitacya komunistów niem. w ućarisku.
Przed gmachem sejmu gdanskiego rozdawano list 

ot*v rty niemieckiej zjednoczonej partyi komunistycznej, 
zwi. eony do caiego proletariatu niemieckiego, nawo­
łujący do zniszczenia kapitalistycznego ustroju pań­
stw* w go i utworzenia rządów ptoleteryatu, opartego 
na radach robotniczych.

NIEMCY.
Komuniści gotowi do walki

W lo.’ie niemieckiej panyi komunistyczc ej czyn. się 
gorączkowe pi. ygotowama do przewrotu Prawie w 
każdej większej miejscowości odoywają się zebrania 
komunistyczne, na których m.-wcy otwarcie zapowia­
dają wielki przewrót w Niemczech, jak ma być doko­
nany w najbi zszym czasie. W L nsku, na zebraniu 
członków niemieckiej partyi Komunistycznej, oświadczył 
k * uni ta Henke, że w<isna domowa jest nieunikniona. 
Lzei wona armia w Rosyi jest w pjgc .owiu oo po­
parcia niem-eckich komunistów. Na licznych innych 
zebraniach komunistycznych rozwodzą się mówcy ni 

1 temat: „co należy uczynic, aby posiąść władzę Jpo‘j 
tyczną“. W' referatach tych podkreśla się konieczność 

1 utworzenia cioorze wyekwipowanej czerwonej armii 
. pod dowództwem doświadczonych „towarzyszy“. Stary 

system rządowy mus* cyc osta*ecznie rozbity i ^msz­
czony. O organizacyi czerwonej armii pocają nastę­
pujące szczegóły: W każdem nieście istnieje r<-nir»|a 
Organizacya bojowa składa się wyłącznie z członków 
komunistycznej armii. Najprzedniejsze zadanie, jain. 
mają spełnić centrale, jest usunięcie wszystkich opływo­
wych osobistości w obozie przeciwnym, i to niezwło­
cznie po wybuchu zaburzeń. Dlatego w każdej miei- 
scowoad osoby zaufane sporządzają spisy takich- oso­
bistości. — Z powyższego wynika, że w Niemczech 
nieskłamanie czyni się gwałtowne przygotowania do 
nowtgo przewrotu.

.. zaükahica.
Delcgacya kowieńska w Ryc&e.

Ryga, 17. lutego. Przybyła tu delegacya rządu 
kowieńskiego, aby wziąć udział w pracach komisyi 
rozgra liczenia. Z pomyślnym skutkiem przeprowadzo­
no ustalenie granicy łotewsko-Ltewskiej. Ogólnie przy­
puszcza się, ze pod taniec biel ącego miesiąca lędzie 
można oddać prezydentowi komisyi rozgraniczenia' go- 
sowy materysł. dotyczący wyznaczenia granic litewsHch.

Wiadomości z Paryża.
Paryż, 17. lutego. „Havas-Pat.) Konisya dla 

spraw za granicznych wybrała przewodniczącym byłego 
prezydenta republiki Poincarego.

Paryż, 17 lutego. (Havas-Pat.) Ambasador 
francuski w P< lsoe p. lanafieur mianowany został ko- 
maiiiiorem legii honorowej.

Paryż, 17 litego. (Pat.) Prezydent ministrów 
Briand pnyjął na dłuższej konferencyi czeskiego mini­
stra spraw zagranicznych Benesza. Prezydent odbył 
również konterencyę z premierem greckim.

Angielskie partye rrbotn cze przeciw 
Moskwie.

Londyn, 16. lutego. Pod koniec marca mające) 
się cribyc konfurencyi niezawisłych partyi robotniczydi 
zostanie przedłożona rezolucya, odrzucająca 21 wann- 
kcw postawionych przez sowiety rosyjskie. Rezolucya 
opiewa, że jedynie obecne położenie w Rosji zapewnia 
możliwość istnierna obecnego rządu sowieckiego. Na­
tomiast stwierdza rezolucya, że rosyj ;kie metody nie 
mogą być zastosowane w Anglii.

Nie pomożesz biednemu, Jeśli mu dasz 6 marek. 
Fomużes/ mu, jeśli tę kwotę ziłożvsz uí* Po'Uti 

Czerwony Krzyr-



WiaÉoiiiořci z Uszyci; i jarych stron.

— Dr- Urbanek przekupuje nJtnreckłcb urzę­
dników. N emiecki komisaryat plebiscytów y — 
oddział w Katowicach, rozesłał w dnip 9- grudnia 
1920 do swoich podkomisarzy okólnik, w którym 
pod nr. 5. mówi: »zaleca się. ażebv kierownicy 
powiatowi, okręgowi, albo miejscowi, jeżeli to do­
tąd nie miało miejsca, odwiedzili wszystkie te oso­
bistości (burmistrzów', landratów i t. d.)- od których 
możnaby się spodziewać przyspieszenia naszych 
robo:.«

Ta raoa wem. komisaryatu pleb. wystawia 
bezwstydne żądan/e do władz, aby nadużyć jedno­
stronnie ich urzędu z korzyścią sprawy niemiec­
kiej.. Jest to bezczelnem nadużyćierrf wobec trak­
tatu pokojowego i rozporządzeń Koimsyi Między­
sojuszniczej. Nąjćjekawszem zaś w- lej sprawie 
jest to. że podpisany pod okólnikiem p. Schütt wca­
le nie iest Górnoślązakiem, lecz został przysłany 
ruta i dła celów' agitacyjnych. Lud polski oczekuje, 
że Komisya Międzysojusznicza natx'chmiast usunie 

. p. Schfitta z terenu plebiscy r owego.

Bytom. Nowy milioner na O Śląsku 
Milionbwka oznaczona liczbą 2 562 IW. wyciągmęta 
w Warszawie dnia I2-gD lutego została sprzedaną 
j>rzez Bank Ziemski w By tomiu do pow. pszczyń- 
sJdego.

— O d vra g i i wytrwałości. Codzien­
nie otrzymu.e redakeya nasza liczne listy ze skar­
gami na młodzież. Młodzi nie chcą słuchać rodzi- 

•ców; młodz :eż me szanuje starszych. M odzi du- 
fają sol e. że zjedli wszystkie mądrości i rozumy; 
młodzież ciśnie się gwałtem do rady, krvtykuje 
porywczo oględni postanowienia i uchwały po­
ważnych obywateli. Oto treść tych koresponden 
ryi, których nie zam eściiny.

Naprawa jednak stosunków spółecznech i zwrot 
ku epszemu nastąpi i nastąpić musi. Znany naszą 
górnośiąską młodzież, że ona w gruncie poczciwa, 
gurr lenna, z'emfç ojczysrą kocha jąca, rodziców sza­
nująca i starszych poważająca Niestety do ple- 
biscy tu i w' najbliższym czasie po walce w yberezej 
nie w artu rozpoczynać jakiejkolwiek akcyi. Skoro 
tylko ale się uspokoją i namiętnością ucichną, wtedy 
nadfîdz'e odpowiednia chwila do czynu nad udo- 
sken' leniem młodych i burzliw ych umysłów.

jeuno ctolf już dzisiaj zaznaczam'-, kto chce 
na mlodz'ez wpłynąć, pewien nietylko ją upomi­
nać i słowami karcić, ale raczej ś w ieclć do­
brym p r z y k ł a d ein cnót obywatelskich i mi­
łości chrześcijańskiej. »Słowa bowiem tylko po­
ruszają umysły, ale przykłady cnotliwe przycią­
gają opornych«.

— Dalsi milionerzy. Wylosowany w 
ubiegłą sobotę Nr. #,912,058 47r Fożyczk1' Premio­
wej znajdował się w' Kasie Skarbowej w Grojcu-

Jak kasa ta komunikuje, szczęś“wy nume; 
sprzedany został w dn:u 30-go grudnia p. Szczepa­
nów i Cegielskiemu, kup :ow i z Mogiełncy, dła có- 
reczk' jego Ireny.

Nr. 1,908251 4% Pożyczki Premjuwej. wyloso
*vany w dniu 5-go b. ra. nabyty został jak się obec­
nie okazuje przez p. Karola Majewskiego ho­
tel stę w Tarnowskich Górach. _ ^__

tak nasze obawy uzmocniy, że w szystk:ch sil
użyjemy, aby emigrantów7 do głosowania nie
dopuścić.«

Rezoluicye powyższe uchwalono wspólnie z 
polskimi zastępcami hmr parj’tetyczuvcn.

Rodak.
Załęże. (Mord). W ubiegły poniedziałek 

wpadło o godzinie 6% wieczoiem kilku zamasko- 
w/auyoh bandytów do mieszkania cieśli górniczego 
p. Smitrka i zastrzelili go w- bestval.-ki sposob- 
Sm erek, który już spoczy wał w łóżku, otizyma? 
k lka strzałów w' brzuch i umarł wśród strasznych 
boleści. Zorie jego przestrzelili biodra, lecz mimo 
to potrafiła wvbiedz na ulicę i zawezwać sąsiadów 
pomoc. Bandyci uszlyi w stronę Zalęzkiej Hałd? 
Smierkową odstawiono do lazaretu.

Katowice. Podwyższenie szkolncgo- 
Wyższa władza szkolna zatwierdziła uchwałę ma­
gistratu o podwyższeniu oołat szkolnych prz' 
wszystkich wyższych uczelniach miejskich. Szkol­
ne wynosi rocznie:

1) Wyzsza szkoła realna dla wszystkich klas 
uczniowie miejscowi 500 mk.
uczniowie pozamiejsccwi 600 mk.

2) Wyższa szkoła realna przygotowawcza 
uczniowie imejscowi 300 mk. 
uczniow ie zamiejsuow. 360 mk.

3) Liceum, wyższe liceum, wyższe gmirazyum 
rea’ne że.isk e uczennice miejscowe w kla­
sach: 10. 9. 8. — 300 mli.
uczennice pozamiejseowe 360 mk.; 
reszta klas uczennice miejscowe 500 mk. 
reszta klas uczennice poram,feiscowe 600 mk.

Podwyżka niniejsza obotwJęzuje od 1-go stycz­
nia 1921 roku, to znacz' z,a styczeń i luty będ^ mu- 
stel< ojcowie nadpłacić.

Tarnowskie Góry. Na tutejszej staeyf podpadł 
służbę pełniącemu urzędnikowi kolejowemu, pe ■ 
ulen mężczyzna, niosący dwa ciężkie kufry. Gdy 
przywołany pofreyant się zbliżył do obcego, by go 
zarvtać o legitvmacyę i kufry jego zrewidować- 
postawił nieznajomy ob e walizy na peronie i wsko­
czył do ruszającego z miejsca pociągu wrocław­
skiego i tym spos> hem uchroni! *ię przed areszto­
waniem. Pozostawione kufry Zawierały najroz­
maitsze przedmioty toaletowe, bieliznę i pończo­
chy i t. p. Nie ulega wątpliwości, że mia.no do 
czynienia z sprytnvm i odważnym złodziejem.

Bielszo wice w Zalrsiccm. Jako pcd.jrzam ch 
o żarno rdowanie starszego knapszaftowego śp. Pa­
wła Szymurę przyareszl owano 4 młodszych ludz.. 
Za wykrycie zbrodniarzy wyznaczył prezydent 
ojiolski 15 tys., a niem. komitet pleb. w Zabrzu 5 
tys. marek.

Gliwice. Na wczorajszy (15. 2.) targ spędzeń-» 
1180 szłuk świń. Za wieprze na rzeź płacono 1400 
do 1600 marek; za świnie na chow 900-1100 mk.; 
za »płewniaki«/700—800 mk.; za prosięta małe 
250 -400 mk. za sztukę. — Na largowicy jarzyno­
wej płacono za główkę kapusty żelaznej 3—3.50 
mi.; kapusty białej 1—3 mk.; kapusty włoskiej 
1.50 2.50 mk.; za Tint cebuli I mk.; marchwi sto­
łowej 60 fen.; jablka 3.50 mk.; cytryny 80 ren. szt. 
— Masarze rąbali: wołowinę od udźca 9—12 mk.. 
od brzucha 8—11 mk.; wieprzowinę po 16 mk.; cie­
lęcinę 12 mk.: baraninę 12—13 mk.; sperkę wrędzo-

przejazdt m w Bytomiu w Oddziale Poznańsk ego 
Banku handlowego. Wypłata mljona nastąpiła w 
Sosnowickim Oddziale Polsk ej Krajowej Kasy Po­
życzkowej.

W ten sr osób uśmiech losu przypadł również 
w udziale Górnemu Śląskowi.

Chorzew Katowickiem. 
nie wiecowe). W n edizielę, 13-go lutego odbył 
się olbrzymi wiec p ebiscytowv w Chorzowie na 
sah p. Kałuży, na którym rrzemaw :ał jako główny 
referent p. Dr. Bort. W jędrnych słowach wyja­
śnił nam obowiązek do plebiscytu. Słuchacze, 
przesiąknięci miłość ą do Polski; jako swej ojczy­
zny. dziękowali hucznymi oklaskami i okrzykami: 
»Niech żyje Polska'« Następnie przemawia! pan 
profesor Gruszecki. Pan Sojka odstał i uwjaśni? 
następujące rezolucye, które jednogłośnie i z zrozu­
miał-m oburzeniem przeciw Niemcom i em gran­
tom przyjęto. Po odśpiewaniu «Roty« zakończono 
wiecowanie. — Przyięte rezolucye wysłano do 
leu rała Le Ronda i do Kontrolera na powiat Kato­
vice.

I. »My dziś zebrani obywatele Chorzowa 
ve 2500 podnosimy jak naieriergiczmejszy 

protest przeciw temu. ażeby enrgranri równo- 
cześme z nami, tu rodzonymi i zamieszkałym»
1 loro ''Uzakarr, mieli w >eder r. ten sam dzień 
głosować .

p "My d^iś dnia 13. II. 21. zebrani oby- 
'ratce Chorzowa w liczbie 2500 protestu jemy 

lak najenergiczniej "rzeciw dopusz.czeniu osób 
z ka egon B I C do głosow an a, poniewraż za­
szłe faszersi w« w ró«.,iych miejscowościach na- 

powiat u, jak w Laurahu cle i Załężu, poka­
zały dokładr e. ze Niurrcy najgorszych środków 
ujywnją. aby Jla siebie dobry u yn k przy ple­biscycie aąyjskać. Te ostatnie zaiśua

centnar: słoma krótka 40 mk.; długa 60 mk.: siane 
łąkowe 80 mk.; siano krasikoraowe 100 mk. — Za 
UrÓD płacono dobre ceny. Kury 40—60 marek; in­
dyki 130—ISO mk.: indyczki 100—120 gęsi 100 do 
ip® mk.; kaczki 60—80 mk.; króliki mięsne 60 do 

(Sprawozda- ( 80 mk.; na chów 40—50 mk.; małe 20 mk. — za­
cznie od zwierzęcia; gołębie (pocztarki) 50 -80 

mk. para; polne 25—40 mk. pa^a; gołębięta 15—20 
mk Dara.

— Samobójca. Onegdaj zostrzehł się w 
pcm-eszkanm kapitan okupacyjnych wołsk francu­
skich.

— Nieszczęśliwy wypadek zdarzył 
\\ li113 tutejszym dworcu. Przesuwacz wagonów 
Wilh. Mucha został pochvrycony przez maszynę; 
koła odcięły mu praw ą nogę od '‘ułowią. Nieszczę- 
*'V ego odstaw iono do szp lala miejskiego.

2 Rybnickiego. Wścieklizna u psów po- 
ja»w ła się v zastraszający sposób w-- naszym po­
wiecie. Wskutek zarządzenia landrata tw ( i*zą 
Pminy: Poćbucze Krc stoszowice, Skrzrj-szówi Go- 

Gołkowice, W'lchwa Łaziska. Wielkie i Małe 
jurze, Czytnwice, Zawada, Pszów'. Kokoszyce. 
Ibd owmlk. Radlin. Wodzisław. Dólne i Górne MaT-

się milionowej ter tun; umarł beze 'ictrrj i cařv 
soadek, wynoszący 60 milionów marek prz v pada 
pozostałym krewnym. Spadkobiercy, wszystko lu­
dzie w skromnych warunkach żyjący, mieszkają 
po :zęści w Rac.br rzu i Ka*scher na Śląsku Gór­
nym i w Małym Wieruszowie ped Jaworze,n Sl. 
Dólnr. Zmarły w Londynie milioner był synem, 
zmarłego przed dawnymi latami w Raciborzu pre­
zydenta sadu ziemiańskiego Andersena.

Opo'e. Przed nadzwyczajnym sądem Koalicyj­
nym stawali w tych dniach socjalistyczni sekreta­
rze związków- zawodowych Kubik. Prager, Dittmer 
i Lauschncr za przestępstwa przeciwko zakłóceniu 
spokoju i bezpieczeństwu i itbliczneimi. v pamię­
tnych dniach sierpnia 1920 r. Wówczas urządzili 
' czerwoni« i komuniści do c.pótki z zycherką rewo- 
lucyę, zwracaiac się przeciw okupacyjnym woj­
akom koalicyjrym i tudnośd polskiej. W tych 
dmech pan! ofiara rozwydrzonego motiochu nie­
mi« okiegu ś. p. Dr. Andrzej Mielęcki. Gwałty niem. 
wyw ołały odruch ludu polskiego i panowie N.emcy 
oberwali po grzbiecie. Międzysojuszniczy sąd w 
Opolu ro? patn-u ał winę powyżej wymienionych 
oskarżonych. Kubik, jako główny podżegacz, nie 
sawil się na termin; nr- bywa penza terenem ple- 
biscy-tow'mi Kub»k miał te czelność, zażądać i*wV 
mem zi ewolucyowapej ulicy od franmiskiego puł­
kownika Blans, araa rozbroienia załogi katowickiej. 
— Rozprawa wykazała, że głównym winowajcą 
jest nieobecny Kubik zaś Prager, Dittmer i Lausch- 
ner byli +vlko powolnem narzędziem w roku Kubi­
ka; to icn też uwolniono, a przeciwko KuJrkcwt 
u7rdano nakaz aresztowania, skoro tylko potawi 
s!ę na obszarze plebiscytowym.

Kraków. Duchowieństwo dyecezyi 
Krakowskie.j Górnoślązakom. Žehraní 
w dniu nl-go b. in. ks.ęz« dyecezyi krakowskie? 
v\ ysłali do Górnoślązaków następująca coezwc;

Ducnowleństwo dyecezyi krakowskiej nrzez 
usta delegatów, zebranych w Krakowie w driu 10 
L. m. przesyła dr. gim i zacnjrm rodakom błogosł. 
Czesława i błog. Bronisławy, których relikwie spo 
czywają w Krakowie obok grobu św. Stanisława, 
serdeczne pozdrowienie i wyraża cześć i hołd za 
wierność dla świętej v .arv katolickiej i za miłość 
i u wspólnej po'skiej Ojczyžn;fc Z utęsknieniem 
wszyscy oczekujemy chwili, gdy Stary Zygmunt 
z Wawelu polskiemu Górne Śląskowi bedzie w v~ 
dzwaniał hymn zwicięstwa sprawiedliwości i ra­
dowe!. żb katolicki iua górnośląski złączy’ sę z ka­
tolicką polską Macierzą. Szczęść Wam Beze przv 
plebiscycie«.

W ar szawa (Fałszowanie banknotów 
polskich). Według otrzymanych wiadomości, 
ślecztwo w Niemczech w spravie fałszowania pol­
skich tj-siacmarkówek obejmuje coraz szersze krę­
gi. Obecnie otrzymano wiadomość o ukazamu się 
fałszywych barknotów polskich w HolanJyi. Urzę- 
ćnicy Dolicy. ii. którzy dokonują poszukiw ań w 
Niemczech, udali się cbecnie do ILJandji.

Gdańsk. (Pomorze). Ruch u porcie.
■ ostatnim tygodniu pauow ał rucn choć mezbyt 
ożywiony, to zawsze ;eszcze trzymający się w. do 
tychczascwych rozmiarach. Zachodzi ^ oba w a, że 
kry-ys, ujawnający się na ryjKii ogólno - świato­
wym w towarach i frachtach morskich, wpłynie 
uikże ujemuie na ruch w porcie gdańskim. Obawa 
ta jednakże dotycnezas się nie sprawdziła. Wido­
cznie c jecn; ruch okrętowy, obej nujący mniejwię- 
cej 40 statków, dochodzących do Gdańska i wy - 
Cfiodzących stąd. od pu w iada nawet przy obecnie 
tak stałym kursie zn'êkoovym waluty polskiej ko­
niecznemu a niezbędnemu zapotrzebowaniu przez, 
port gdański zaopatrywanym dzielnicom polskim.

Szczególne ożyw,cnym by I dowóz żyta, z któ- 
rem przybyły statki z Gothenburga cztery i z Ho­
landy i jeden. Obecnie zboże i mąka, ostatnia z A- 
merj ki, stanów :ą pierwszy artykuł zapouzebow a- 
nia w Polsce. Dowozy tych artykułów zape»v nc 
•eszcze u "Iszym ciągu przechodzić będą przez 
Gda.isK. Także ryż stanowi dla wyżywienia Polsk: 
wieluą wartość ; iapońsk. statek »Bujo Mani« przy- 
stopił obecnie dc składania swego z Sa,gonu przy- 
wiezioinego ładunku — przeszło 2000 +on — do ma- 
gazjiiow w pobliżu dwYrtc? towarowego.

Statk' pasażerskie, znane oddawma w- j>orcie 
naszym »Moskow« z Londynu i »Smoleńsk« z Hull, 
obydwa linj: Ellermann-Wilson, przywiozły oprócz 
pasażer,'»w także rozmaite towary. Newa Linia Eał - 
tycko - Amerykańska, leprezentowana w Gdańsku 
przez United Baitic Corporation Ltd.. zaini :jowała 

i nich pasażersko-towarowy, odpływającym 10 bm- 
z Gdańska do Nowego Jorku statkiem »Litusnia«.V1rvT,r;„„ V ,----- V ,---- r-> : . , '■ viuiaiiÄfta uu iwwcsu aiaiMcin »unusma«.

„ 'Sf* K‘tcharzovka. Pcimia. Mszana, Moszcze- ; Dowóz węgla angielskiego rozwija się dalej w dose 
Qwi i10, owa’ Q6my i Dolny Jastrząb Ruptawa, ‘ znacznych rozmiarach trzy statki nadeszły z Blv- 
^-.rsko obszar kon.umacyw tak zw (Sperr- 1 the i New Castłe. Pozatem stanowiły śledzie- 

^ raJeży trzymać na uwięzi; wolno szczególne norewskie. znac^ny artj-kuJ dowozowy, 
l egające psy zostaną zastrzelone, a ich w łaściciele Nadeszły statk»' z Egersmid i Hange, und. Znaczn-.
Pociągnięci do kamej odpowiedz alnośd. Niniejsze 
rozporządzenie kontnmacyłne weszło już w' życie 

czuje do 25. kwietnia.
Racibórz. (Milionový spadek). Nieda­

wno zmarł w Londyme brnie er i kupiec hurtownik 
«udu sciu A. pochodź, z Raciborza i w mcdych ia-
t&b do Anzjii. osiadł w Lonayiue * trofeji

zapasy czekają zatem na konsument, w czasie po 
strvm. lecz n.estety wysoka cena wspólnie z znibci 
wałut« czynią ten zdrowy artykuł mniej dostępnym 
do wvžywn nia fżerokich warstw. Z świeżerni ry­
bami szwedzkiemi pt?ybył onegdaj statek do No­
wego portu. vVobvC lekkiego mrozu ryby. upako- 
mjee v skrzyń uch i zakonserwowane ksdem. jąm



tíeszTy w bardzo dobrym stanie t znaïazTy w Gdaň­
sku po przystępnych cenach (mk. 2.60 za fuit) chę­
tnych nabywców.

Wpływające z porta gdańskiego statki w uHe- 
ghmi tygodniu zabierały ładunki tego samego ga- 
tunicu co dotychczas, a zatem w pierwszym rzędzie 
di zew« — 8 statków, cukier — jeden statek, roz­
maite drobnłeisze ładunk’ — 12 statków. Mniej 
więcej połowa tonażu wypłynęła z portu nie wy zy­
skana : próżne statki. Pasażerski ruch zamorski 
wykazywał pasażerów, w yleżdżaicych do Londy­
nu 140, dc Hulí 250. pożarem trwał zwykły nich 
mlçdzv portami bałtyckimi. »Lech«.

Paryż. Polska wystawa sztuki w 
Paryżu Z wiosną b r. otwartą zostanie w sto­
licy Frareyi wielka wvstawa polskiej sztuki, której 
urządzeniem zajmuje się francuskie towarzystwo 
sztuk pięknych. Wystawa, nad którą protektorat 
przyjął naczelnik państwa Piłsudski, prezydent mi­
nistrów W!tos i minister spraw zagranicznych ks. 
Sap'eh a, otwartą zostanie uroczyście onia 13-go 
kwietnia, przez prezydenta republiki francuskiej. 
MiOeranda.

Nakładem I czcionkami „Katolika" s> Ikt wydawnicze] z ogi 
odpowiedzialnością w Bytomiu. — Rediktor odpowiedzialny 

Franciszek Grdi la w Bytomiu.

Wielki wiec plebiscytowy
odbędzie się zaraz po sumie w Starym Bieruniu 
na sali pana Szmaiducha. Referent pozamiej- 
scowy. O liczny udział uprasza

Polski Komitet Plebiscytowy.

SPRAWY TOWARZYSTW
Miejsna Dąbrową. Tow. Polek ma zebranie w czwartek, 

tłata 17, lutego br. o todz. 3. po południu na salt p, Olesia. 
Bardzo ważne sprawy, dlatego udział wszystkich członkiń 
bardzo pożądany.

Mlecbowlce. Filia Oddz. Metalowców Zw. Gum tez. Z, 
Z P„ ma zgromadzenie w niedziele, dnia 20. Im. o godz. 2. 
w lokalu p. Szindlera.

Cbropaczów. Posiedzenie Tow. glmn. „Sokół“ odbędzie 
sie w niedzielę, dnia 20. lutego br. o godz 2. po południu u 
p. Ruckiego. Na porządku dziennym wybór nowego zarządu. 
O pewne 1 punktualne przybycie uprasza Z\RZAD.

Liplny. Posiedzenie Tow. Kat Rob. św. Józefa odbędzie 
sie w niedzielę, dnia 20. 2. br. o godz. 6. po poł. na malej sali 
p. Machonia. O liczny udział uprasza ZARZAD.

Świętochłowice. Zebrarle Z. Z. P -filii metalowców od­
będzie sU> w niedzielę, dnia 20. bm. o godz. 7. na sali p. 
Pawlasa.

Świętochłowice. Tow. śpiewu „Moniuszko" ma przyszłą 
lekcje w czwartek O godz. 7. wieczór. Z powodu, że c-wl- 
ciyn y nową Mszę nprasza się o liczny udział ZARZAD.

Katowice. Katowicka ftlja Z. Z. P. Metalowców ma ze­
branie dnia 20. 2. br. o godz. 2. po południu na sali p. Sm«rz- 
łego. O liczny udział uprasza ZĄT"1' ‘ ~Ż

Zabrze. Tow. Kat Robotników wvuožvczato razu pe­
wnego nuty do sztuki „Na służbie" Jednemu Tow. albo w 
Wełnowcu lub w Deble. Lecz Juz nic pamiętam doklad de, 
bo naszego sekretarza nie ma w domu. Dla tego upraszam 
to towarzystwo o zwrót owych nat, bo nam Ich rotrzeba jak- 
najprędzel. Ign. Czaplok, ul. Deichsla nr. 5.

Ruda. „Sokól“-Ruda ma zebra, ie miesięczne w niedzielę, 
dnia 2n. Inłego o godz. 5. po południu na sali p. Ka.Ilnera.

Puda. (Wiec). W niedziele, dnia 20. lutego br. o godz. 
5. po poł. odbędzie się wlec na sali gymnastycznej (Turn­
halle) w R>: ' ie z poręki Górnośląskiej Partji Ludowej. Ur-a- 
sza się wszystkich Górnoślązaków na ten wiec "Tzybyc.

Bogucice. Wielki wlec polityczny odbędzie się w piątek, 
dnia 16. lutego o godz. 5. po potuunin na sali p. Szwedy w 
Zawodzlu. ul. Krakuwsk nr. 70.

Wclnowlec. Tow Kat Rob. z Wefnowca I Bytkowa p. 
op. św. Jozefa ma w niedzielę, dnia 20. lutego zebranie o 
godz. 4. po południu na sali p. Lublca w Wełnowcu. ZARZAD.

Zebranie organizacji samodzielnych rzcml-^Wów ! 
przemysłowców na powiat Katowicki olbedzie sie w nie­
dzielę, dnia 20. bm. o godz. 3. po południu w lokalu p Długai- 
czyka w Katowicach prźy placu BICchera. O pu f-.nlne 
przybycie członków I gości up-nsza ZAP7*n

I
I
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I

NADESŁANO.
Piekary. Biblioteka miejskiej Czytelni Ludo­

wej jest znów otwarta i to w środę t soboť- wie­
czorem od godziny 5—8 u pana mistrza piekarskie­
go M. Brola, ifi Główna 58.

P1 u s c z y k, bibliotekarz.

„Teatr Górnośląski“
pod dyrekcją: Henryka Cepmka.

W czwartek, dnia 17-go lutego o godz. 7-niej wlecz, 
w Tarnowskich Girach w sali „Volksheim“

Kościuszko pod Racławicami.
Sztuka ludowa w 7 odsłonach Wl L, Anczyca.

W przedstuw.eniu bierze udział cały persona! „Teatru 
G irno- ląskieifo“ chór i orkiestra.

Now i dek oraj e i kostjumy pro ekt -wał Artur Swiuarski 
Re’ys»rowai : Henry * Cepnik 

Kapcia pod kierunkiem p. J Fyszera.
Bilet> od 2—6 Ihk. do nabycia w komitecie i w księgarni p. Kowaka.

W piątek, dnia 18-go lutego o godz. Î1/* wlecz, 
w teatrze miejskim w Katowicach

i.
Marcowy Kawafer
Komedja w I akcie Józefa Blizińskiego. 

Reżyserował: Henryk Cepnik.
II.

Śpiew—Deklamacje—Monologi—Taniec
z udziałem

E.Kopaczyńskiej, M.Łęskiei, W. Barańskiego, K. Grossa 
F. Hollika, A. Milowsk:ego, K. Opalińskiego 

oraz
Henryka Domańskiego i Zygmunta Trojanowskiego.

III.

Złoty Cielec
Komedja w 1 akcie Józefa Dobrzańsk‘ego 

Reżyserował: Józef Mayen.
Bilety od 4 -18 mk. do nabycia w księgarni „Górnoślązaka". 

Szczegóły na afiszach.

Czytajcie wszyscy!
uiakL1 wmmb Stf%®A8änftal a Cudu.

Osoby uprawnione do glosowania kate- 
gorji A i C, które opuściły obszar Górnego Śląska 
po l-szym październiku 1920 i są do list uprawnionych 
do glosowania wpisane, nie mogłyby glosować, o ile 
nie mają legitymacji czerwonej lub zielonej. Muszą 
przeto na przepisanym formularzu wnieść do Komitetu 
Parytetycznego gminy, w której są wpisane prośbę o 
przepustkę do wjazdu na Górny Śląsk, która im rów­
nocześnie będzie służyła jako wykaz głosowania. Prośbę 
tę należy zaopatrzyć w dwie nowsze fotografje.

Ostatni termin, w którym te prośby muszą już 
być w Konten F abiotycznym, up ywa 3. marca!

Rodzice, Bracia, Siostry, Krewni, Zna­
jomi i Przyjaciele takich osób, które czy to dla 
zarobku do Niemiec, czy to do Polski na jakieś kursa 
lub Uo szkół wyjechały, wytnijcie to ogłoszenie i po­
ślijcie je tym osobom zapisanym listem, wraz z formu­
lai zem na prośbę, który w każdym Powiatowym Ko­
mitecie Plebiscytowvm otrzymać możecie. Równocześnie 
donoście Powiatowym Komitetom Plebiscytowym o o- 
sobach, o których wyjeździe z Górnego Śląska po t-szym 
październiku 1920 wiecie, podając ich obecny adres.

Pomóżcie siosirom i braciom, którzy wyjechali, 
w wzięciu udziału w glosowaniu, uratujcie te g.osy 
dla Polski I

ébezpieczeiistwo Ci grozi!
Stracisz prawo ťo glosowania, ieżeli nie stwierdzisz, 
czy jesteś zapisany wspisie uprawnionych do glosowania.

Spisy takowe są wyłożone do 20. lutego b, r.
w By to ulu z Miejska] ................

-- - 1 w Stadthaus pokój 18, narożnik ulicy Klasztornej
i Długiej

w gmachu gminnym L piętro, pokój 8 
w „ szkolnym
w hotelu ..Eiserner Kanzler“, narożnik uŁ Bis- 

marka i Królewskiej
w bibliotece ludowej przy targowisku dla kate­

gorii A i C
w urzędzie gminnym w pokoju 8 dla kategorji 

B i D
w lokalu 1) u p. Szweta 
w lokalu 2) u p. Wienskowicza 
w gmachu gminnym I. piętro (w domu p. Skrzy- 

delskiego
w Einlrachthuci \ . . . . . .

z Czarn m Ja śym | w ochronce dla dzieci (Spielschule)
w Fryderiuhucie w miejskiej ćwiczni (Turnhalle)
w 1 odulí i Chebzlu w gmachu gminnym przy targowisku 
w Hajdukach Nowych w Jugendheim przy ul. Szkolnej nr. 5

Dombrowr} * M»cjs* 
klem Ka-bm j 

w Brzezinach 
w brzezowicach 
w Bismarkhucie

w Bobrku

i*

w Chropnczo vie 

w Dąbrówce Wielkiej

w Kacnieum 
w karb>e 
w L pinach

w domu sypialnym przy kościele 
w gmachu gminnem, pokoj 1
1) Hüttengasthaus ul. Następcy tronu nr. 20,
2) Hotel ..Silesia“ ul. Następcy tronu nr. 2,
3) gospoda p. Gabriela, ulica Bytomska 29,
4) gospoda p. Machonia, ul. Kolejowa^ 
w gmachu gminnym w pokojach 12 i 13, 
w gmachu gminnym przy uL Zamkowej w po­

kojach 12 i 13,
w gmachu gnrnnym na sali posiedzeń radnych 

gminnych,
w gmachu gminnym dla kategorji B 
w lokalu p. Warkocza dla kategorji A i C 
w gmachu gm nnym 
w „

, w » *

z Szar locincera > w 2machu trn»nnym ul. Kolelowa 15, pokój 7.
Nie wolno Ci głosować, jeżeli nie będziesz wpisany, diatego spiesz 

się z przeglądaniem spisu, jeżeli n>e jesteś wcale, alb.» nie» 
poprawn.e »jp aany, lub stwierdzisz znane Ci zapisane osoby, które nie 
mają prawa do głosowania, załóż natychmiast protest, albo sam, albo przez

Po'ski Komitat Plebiscytowy na ciasto i powiat Bytom.
w Bytomiu, Ka ser Franz»Joeo »Platz 4, IE.

■UMBBUSSBaaH

w Łagiewnikach 
w Ai echowiqach

w Orzegowle

w Rr zbarku
W

w Rokitnlcach 
w Szarleju 
w bzoitioierkrch


